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CZYM SĄ? DOKĄD ZMIERZAJĄ? (ODPOWIEDZI NA ANKIETĘ) 

A n k i e t a rozesłana w p o l o w i e 1980 r o k u p r z e z redakc ję zawiera ła t r z y p y t a n i a : 

1. C o t o j e s t e t n o g r a f i a ! ( j e j m i e j s c e wśród i n n y c h d y s c y p l i n , cele, m e t o d y ) ; 

2. J a k i e m i e j s c e z a j m u j e w e t n o g r a f i i p r o b l e m a t y k a b a d a n n a d kulturą a r tys tyczną l u d u (a zwłaszcza n a d sztuką) T 

3- J a k a j e s t przysz łość e t n o g r a f i i ? 

U w a g a odpow iada jących skupi ła s ię j e d n a k p r z e d e w s z y s t k i m w o k ó ł p y t a n i a p i e r w s z e g o . Już n a wstęp ie zarysowała s ię t u zasad­

n i c z a różnica p o s t a w . O b o k s z e r egu o d p o w i e d z i , w k t ó r y ch doświadczen i e t n o g r a f o w i e u z n a l i , iż n a w e t ogólna d e f i n i c j a z a k r e s u i za­

interesowań d y s c y p l i n y p r z e r a s t a i c h moż l iwośc i , uzyska l i śmy równ ież r e spons , ż e n a p o d o b n e wątp l iwośc i „ p o w i n i e n w przyb l i ż en iu 

odpow iedz i e ć s t u d e n t I r . e t n o g r a f i i , p o z a l i c z e n i u p r z e d m i o t u Wstęp do etnografii, zaś o b s z e r n i e j wy jaśn ić ca ły p r o b l e m s t u d e n t I I I 

w z g l . I V r o k u " . B y ł y t u też g łosy , iż r zecz cała zosta ła już o s t a t e c z n i e wy jaśn iona p r z e z k l a s y k ó w : na leży w i ęc p o p r o s t u s ięgnąć d o 

o d p o w i e d n i e j l i t e r a t u r y . . . N i e w y d a j e s ię , b y m o ż n a by ło rozs t r zygnąć o w ą kontrowers ję . C l a u d e L e v i - S t r a u s s w do łączonym p r z e z 

redakc ję , w c h a r a k t e r z e o d p o w i e d z i n i e z a m i e r z o n e j , a r t y k u l e Aktualne problemy etnologii s t w i e r d z a w p r a w d z i e , iż „ e t n o l o g i a p r z e ż y w a 

o b e c n i e w ą t p l i w o ś c i " , l ecz uw ie r zyć m u — znaczy ł oby poddać p o d k ry t yc zną ro zwagę f o rmuły i n n y c h prominentów d z i e d z i n y , d o k tó ­

r y c h odsy ła l i n a s r e s p o n d e n c i . K t ó ż w i e — być m o ż e r zeczywiśc i e w n a s z y m z e t a t y z o w a n y m świec ie Wstęp do etnografii moż e już 

zastąp ić k lasyczną sentencję „ D u b i t o e r go s u m " ? . . . T y l k o , c z y n a p e w n o b y ł a b y t o w i z j a o p t y m i s t y c z n a ? 

K o l e j n y m p u n k t e m s p o r n y m stał s ię p r o b l e m , c z y n a p y t a n i e t y p u : „ c o t o j e s t e t n o g r a f i a ? " w a r t o w ogó le odpow iadać . C z y ż 

n i e l e p i e j pe reg rynować p o świec ie bez g r a n i c ; c z y k o n i e c z n i e t r z e b a m ieć św iadomość , że m ó w i się prozą ?... Sądz ić można , iż m u t a t i s 

m u t a n d i s m a m y t u d o c z y n i e n i a z t a k w a ż n y m , a t a k g r u n t o w n i e z a p o z n a n y m w życ iu spo ł ec znym naszego k r a j u , g e n e r a l n y m s p o r e m 

0 s t o s u n e k d o n a u k i . J e s t l i o n a z a w o d e m c z y powo ł an i em? — Jeże l i j e s t z a w o d e m , profesją — rację mają s tw ie rdza jący , iż o d n a j d y ­

w a n i e d i f f e r e n t i a spec i f i c a d y s c y p l i n y t o j e d y n i e k w e s t i a „ p o r z ą d k o w a n i a " , co k o n s e k w e n t n i e m a p r a w o uwaln iać i c h o d „ p o t r z e b y 

o d p o w i e d z i n a z a d a n y zb ió r p y t a ń " . Jeże l i j e d n a k j e s t powo łan i em ? K a ż d y z n a s , l u d z i św ieck ich , m a pełne p r a w o d o u c h y l a n i a j a k i c h ­

k o l w i e k p y t a ń o s t o s u n e k d o p r a w d w i a r y ; s łuży t e m u zresztą szereg w y p r ó b o w a n y c h f ra zesów : „ j e s t e m k r y t y c z n y m de i s t ą " , „ u zna j ę 

n ieokreś lony b y t na jważn i e j s z y " , „mora lność soc ja l i s t yczną" e t c . G d y b y t a k i c h s a m y c h o d p o w i e d z i udz ie l i ł n a m kapłan b y l i b y ś m y 

przec ież z g o r s z e n i . M a o n — w n a s z y m po jęc iu — r u d y m e n t a r n y obow iązek odpow i edz i e ć s o b i e n a p y t a n i a „ c z y m j e s t m o j a w i a r a ? 

d l a c z ego j e s t e m ks iędzem ? " ; z o d p o w i e d z i n a n i e w y n i k a b o w i e m w p r o s t z a k r e s j e go m i s j i społecznej . P o d o b n i e z l e k a r z a m i — z j a k i m ż 

s m u t k i e m i d y s g u s t e m s t w i e r d z a s ię w środkach m a s o w e g o p r z e k a z u , iż „ m e d y c y n a przestała b y ć powo łan i em — stała się z a w o d e m , 

a w ięc s p o s o b e m z a r o b k o w a n i a " . . . 

A n a u k a ? „ Z a j m u j ę s ię e tnog ra f i ą " c z y „ j e s t e m e t n o g r a f e m " ? A jeśl i „ j e s t e m e t n o g r a f e m " — c z y i d o czego m n i e t o zobowiązu je 

w o b e c d r u g i e g o cz łowieka , społeczeństwa, św ia ta? 

S t a r a n i e m K o m i t e t u N a u k E t n o l o g i c z n y c h P A N ukazał s ię w 1979 r . w P o z n a n i u t o m Funkcje społeczne etnologii. J a k się o k a z u j e , 

za o w e t y t u ł o w e „ funkc j e spo ł e c zne " uważają a u t o r z y poszczegó lnych a r t yku łów ( r e f e ra tów ) m . i n . popularyzac ję m u z y k i k a p e l l u ­

d o w y c h , u p o w s z e c h n i a n i e chłopskich dań z „ m ą k i , z i emn iaków , g r o c h u , k a p u s t y i s u s z o n y c h ś l i w e k " , p o d n o s z e n i e k r z y w e j p r o d u k c j i 

„ C e p e l i i " , s p o w o d o w a n i e „ z a tw i e rd z en i a i przy jęc ia r e g u l a m i n u p a r o e t o p n i o w e j o d z n a k i e t n o g r a f a - k r a j o z n a w c y " , i t p . J e s t t o pon i ekąd 

z g o d n e z b r z m i e n i e m u s t a w y o s z k o l n i c t w i e w y ż s z y m z d n i a 20 g r u d n i a 1968 , g d z i e s t w i e r d z a się, iż z a d a n i e m n a u k i j e s t „ks z ta ł c en i e 

1 w y c h o w y w a n i e i n t e l i g e n c j i z a w o d o w e j z d o l n e j a k t y w n i e uczestn iczyć w r o z w o j u g o s p o d a r k i i k u l t u r y n a r o d o w e j o r a z w s o c j a l i s t y c z n e j 

p r z e b u d o w i e stosunków spo ł e c znych . . . " — d o d a j m y j e d n a k — z g o d n e t y l k o z j e j n a j b a r d z i e j p łaską wyk ładn ią . 

P o n i e w a ż j e d n a k u s t a w a t a m a być w na jb l i ż s zym czas ie z m i e n i o n a , p r z y p o m n i j m y p i ękne s łowa j e j p o p r z e d n i c z k i z 13 l i p c a 

1 9 2 0 : z a d a n i e m un iwersy t e tów , w s z e c h n i c i a k a d e m i i „ j e s t s łużyć n a u c e i o j czyźn ie . W t y m c e l u mają one szukać i dochodz i ć p r a w d y 

w e w s z y s t k i c h gałęz iach w i e d z y l u d z k i e j o r a z p r z ewodn i c z y ć n a d r o d z e p o z n a w a n i a t e j p r a w d y p r z e z młodz i e ż akademicką , a p r z e z 

nią rozpowszechniać ją wśród całego n a r o d u p o l s k i e g o w i m i ę z a s a d przyświeca jących m o r a l n e m u i umys ł owemu d o s k o n a l e n i u r o d z a j u 

l u d z k i e g o " . 

W i ę c z n o w u — z a w ó d o zy powo łan i e ? 

A u t o r k a s łów o b r a k u p o t r z e b y o d p o w i e d z i n a p y t a n i e o im i ę s w o j e j d y s c y p l i n y zaprzeczy ła s o b i e s a m a , dając w końcowe j f a z i e 

w y w o d u b a r d z o p i ękne określenie e t n o g r a f i i — określenie w iążące ją właśnie z powo łan i em l e k a r s k i m . I n n i r e s p o n d e n c i p i s a l i o „ d r o d z e 

d o p o z n a n i a i r o z u m i e n i a c z ł ow i eka " , o „ s łużb i e społecznej e l i m i n o w a n i a i n i c o w a n i a w s z e l k i e g o t y p u n a c j o n a l i z m ó w " e t c . T ł u m a c z y 

t o najproście j b r a k szerszego z a i n t e r e s o w a n i a t r z e c i m p y t a n i e m nasze j a n k i e t y . P o p r o s t u — p r z y t a k i m podejśc iu n i e m a się r z e c z y ­

w iśc i e o co troszczyć. V e r i t a s v i t a e est v i a t i c u m c a r i s s i m u m . 

W próbach s p r e c y z o w a n i a z a k r e s u d y s c y p l i n y obserwować można d w i e t e n d e n c j e — w y c h o d z e n i a o d p r z e d m i o t u badań i o d 

s p o s o b u n a t e n p r z e d m i o t s p o j r z e n i a . Oczyw i śc i e p r o p o n o w a n o w i e l e t y p ó w r e f l e k s j i , n i e r a z b a r d z o różnych , a l e . . . wśród nadesłanych 

o d p o w i e d z i n i e m a n a w e t śladu o b r o n y , a t y m b a r d z i e j p r o p o z y c j i k o n t y n u o w a n i a f u n k c j o n a l n e g o pode jśc ia d o badań n a d ku l turą ; 

podejśc ia k u l t u r o w o - h i s t o r y c z n e g o ; podejśc ia e w o l u c j o n i s t y c z n e g o . . . C z y ż b y w ięc rację m ia ł j e d e n z autorów, g d y pisał , że „ n i g d y 

n i e powróc i już e t n o l o g i a d o swo j e go p o z y t y w i s t y c z n e g o ks z t a ł tu " . . . ? W n i o s e k t a k i b y ł b y j a s k r a w o s p r z e c z n y z codz ienną p r a k t y k ą 

nasze j r o d z i m e j e t n o g r a f i i . A przec ież . . . t a k i s ię u p a r c i e n a s u w a p r z y l e k t u r z e większośc i nades łanych w y p o w i e d z i . M o ż e w ięc j es teśmy 

wres z c i e św i adkami prze łomu w p o l s k i e j myś l i e t n o l o g i c z n e j . Jeś l i t a k — n i e w o l n o t e j s z a n s y z m a r n o w a ć ! 

W o l n o w i e r zyć n a t o m i a s t , że d y s k u s j a s p r o w o k o w a n a p r z e z ninie jszą ank ie t ę n i e będz i e s ł om ianym o g n i e m , że choćby n a m a r g i ­

n e sach , choćby w sposób n i e z a m i e r z o n y , p r z y c z y n i s ię d o k o l e j n y c h sporów i przemyś leń . 

Ludwik Stomma 
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